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K a l e n d  xb r s c  ł « S O V f S S i £ »
Środa: 3 0  marca.

Tm ioi.a . Rz.-kat. D z i ś :  iiCwdryna. J u t r o :  Wioeze- 
a Pańska. — Gr.-k&t. D z i ś :  17. Aloksya Pr. — J u t r o :  

18. Kiryła. — S io v \  D z i ś :  Szukosiawa. — J u t r o :  Do­
li 'i hromirr.

Wschód słońca 5-50. zachód 6 0.
N a b o ż e ń s tw a .  D z i ś ,  jako we środę Wielkiego 

' Tygodnia czyta siś męka P  N. Jezusa Chrystusa wsdftug 
if ; ewangelii św. Łukasza podczas mszy św. o t  w katedrze, 

u 0 0 .  Dominikanów i 0 0 .  Bernardynów, o 10-ej w ka e- 
P tirze i u 0 0 . Jezuitów, o 11 u 0 0 .  Bernardynów, o g. 12 

«' w uat^drze. W  kościele PP. Franciszitanek o 1 30 pp za-
* i kończenie now enry dziękczynnej za ustanowienie Najsw.

Sakramentu. — O godz. 4 pp we wszystkich kościołach 
r i „Ciemna jutrznia“ czyń pacierze kapłańskie: „Mututinum-*
' i „Laudes‘ które k ier odmawia wspólnie — w katedrze pod
* przowodnietwem ks Arcybiskupa.

J  u i r o :  w ka!edrze o 8 Pontyfikalna insza św. uod 
» czas której wspólna komunia św* i święcenio Olejów św.
I .  fiisBEea i  b ib ł io te K i .  O s s o l i n e u m .  Bibl. w dni

| "i powst. g, 9—2; muz. dni powsz. 9 -  1, nadto we wtór. i piat. 
| j  o - o .  — Muzeum D z i o d u s z y c k i c h ,  (Teatralna 18) w niedz.
I I  Id—1; w dni powsz. 10—1 za zglosz. — Muz. p r z e m y ­
li# sio we (w ratuszu; w dni powszed. (prócz poniolz-) 9—2)
> { w święte 10—1; Bibl. 9—1 i 5—8. — Bibl. u n i w e r s y t e ­

cka.  w dni powsz. 12—2 i 4—7 — Bibl. B a w o r o w s k i e -  
? °  (Cjejskioyo 2' wtór., śr., piąt. i sob. 4—G (d!a prac nauk.

* i codz.) — B ib l. P a  w I l k o w s k i c h  (T rze c ie g o  M aja ó) śród .,
sob. i niedz. 11 —12. — Bibl. P o l i t e c h n i k i  w święta, 
niedz. i poniedz. 11—1, w inne dni 10—1 i 4—8. — Bibl. 
To w. S ze t c z e n k i  (Czarnieckiego 28) 2—6 (prócz niedz. 
i »w. ruBŁtcb). — Bibl. N a r o d n e g o  D o m u  (Teairalna 22) 

l we wtor., śr., piąt. i sob. 9—12 i 3 -6.
M ’ » ta t r y  g tta łe . Tow. przyj, s z t u k  p i ę k n y c h ,

, i  (ph św. Ducha 1. 10) codz. 10—5. Opl. 60 h., w niedz 30 h. 
t, S i.Soa s a in l i  p ńę tŁ nyełi p . S L aró n ra  ( Trzeciego Maja 

H ) otwarty oa 10—7. W stęp 40 h., w niedzielę i święta 
-O h., mlodz. szkol. 20 hal. Obocnie przyszło awadzieścia 
dzieł większych artyst. mai. Eug. Siernsberga. — Okazów 

, p r z e m y s ł u  k r a j o w e g o ,  (pl. H alicki, dom Biosiaaec- 
Kieh) beznłatme.

trO>v-I! a a t iU e n  46 razy premiowane (Pasaż Haus- 
ńJ-UtsLOd j>7 marca dc 2 iecisjp ia do-widzoniaj^Życio Chry^t. 
stusa Pana 1 miejsca pamiątkowe w Ziemi św.“. Wstęp 
20 bal.

* » o r le d ie m a  1 i s u r o ta a t iz e n ia .  D z i ś .  Towarzy­
stwa historycznego (uniw.) o 6.

T e a t r  m ie jsu .il. D z i ś  o g. 7 .Hamlet*.

W O JN A
T e leg ra m y  „Słowa P o lsk ieg o ". 

P o w a ż n i e j s z e  s t a r c i e .  
P e t e r s b u r g .  (TBE.) d>uerał Kiiropatkin na­

rosła} depeszę następującą:
„Mam zaszczyt przedłożyć W. C. Mości nnstę-

Po napisaniu tego Mstu Mensmore nakreś li  Je- 
szcze kilka wierszy do pani R obinson, aby uprze- 
P.̂ 6 ją, że niebawem zajmie jego mieszkanie kuzyn 
2 Ameryki. Pani Robinson od czasu wyjazdu Mens- 
rnorea zajętą była w tym samym domu pomocą w in- 
nem gospodarstwie, ale w razie potrzeby przyrzekła 
Pfó na rozporz«ądzenie swojego pana. Załatwiwszy 
C*Q z listami najszybciej jak  tylko mógł, Mensmore 
powrócił (Jo portu.

Na pomoście jachtu Mensmore zastał Małgo­
rzatę rozmawiającą z rodzicami. Sir William Bro- 
Wne skorzystał wreszcie z tej sposobności, aby za­
pytać swego przyszłego zięcia o jego położenie ma­
jątkowe.

Stary  ̂ właściciel kuźnic, któremu M>nsmore 
\v°góle bardzo się podobał, informował się już w Lon* 
> >’nie o s y u n c y i  towarzyskiej sym pa tycznego  mło­
dzieńca ; iuiormacye jakie otrzymał były na ogoł 
biurąc dosyć zadawalniające. „Ojciec Alberta Mens- 
in >r< —  pisał korespondent sir Browna — był ge- 
nei'ał majorem w armii angielskiej. Wdawszy się 
W spekmaoye straci1 cały majątek, jaki posiadał. Syn 
jego musiał wskutek tego podać się do dymisyi za­
raz po skończeniu szkoły wojskowej i pojechał szu­
kać majątku w Ameryce. Generał major miał również 
z pierwszego małżeństwa córkę, osobę bardzo pię­
kną i naidzo dystyngowaną, która po zgonie ojca 
obiaWi tła zamiar wstąpienia do teatru. Od dłuższego 
jcdj»L C2agvi nie 0 nim nie wiaJumo“.

pujący ranoit jen. Miszczenki z dnia, 28 b. m. godz. 
10 wieczorem: Od trzech dni małe patrole nieDrzy- 
jacielskiej jazdy nieustannie zbliżały się do naszych 
pozyeyj, ale cofały się na widok wysyłanych przeciw 
nim patrolom kozackim. Dowiedziawszy się, że czte­
ry szwadrony nieprzyjacielskie znajdują się o 5 wiorst 
od Czeng-czu, wyruszyłem d. 27 b. m. do Kassan
i nazajutrz 28 b. m. dotarłem o godz. ' M l  rano do 
Czeng-czu. Gdy naszo rekonesanse zbliżyły się do 
miasta, nieprzyjaciel rozpoczął ogień z okrycia za 
merami miasta. Dwa szwadrony naszej jazdy zsia­
dły z kom i rozpoczęły walkę z oddalenia 600 kro- 
jtów. W mieście znajdowały się w ukryciu jedna 
kompania i jeden szwadron Japończyków. Nasze 
kompanie, wzmocnione przez 3 dalsze, zaatakowały 
nieprzyjaciół zapomocą ognia krzyżowego. Mimo lego 
i pomimo dobrej pozy-yi naszych kompani), trzymali 
się Japończycy dzielcie i dopiero po pół godzinnej 
wali o wstrzymali psrieii, skryli się za domy i wywie­
sili chorągiew „Czerwonego krzyża11.

Z Nassau przybyły tymczasem 3 nieprzyjaciel­
skie szwadrony. Dwom z nich udało się dostać do 
wnętrza miasta, trzecia cofnęła się pod ogniem na­
szych kompanij w metodzie. Widziano padających 
jeźdźców i konie. Przez godzinę ostrzeliwało nasze 
wojsko bez ustanku znaidi.jących się w mieście J a ­
pończyków i uniemożliwiło im skupienie się mb opu­
szczenie domów celem otwarcia ognia na nas.

Po półtora godzinnej walce pojawiły się na dro­
dze od Nassau 4 kompanie Japończyków w marszu 
pośpiesznym. Wyd-Jem rozkaz wsiadania na koń 
i wszystkie nasze oddziały przeszły pod ochroną je ­
dnej kompanii w zupełnym porządlru, zwykłym kro­
kiem, przez przesmyk i ustawiły się za górą w ko­
lumnę. Rannych umieściliśmy przy Sa.-uży przedniej.

. Rozprćśzehy :zrM!ion> u ioprcyjacidM  *-;;c '-wi­
docznie obsadzić szybko opuszczonego przez nas 
wzgórza a piechota nieprzyj icielsita była jeszcze 
w tyle. Oddział stanowiący straż tylną przybył spo­
kojnie do Roksan i odpoczywał tam dwie godziny, 
opatrując rannych. O godzinie 9 wieczorem dotarli­
śmy do Kassan, Sądzę, że Japończycy ponieśli wiel­
kie s traty  w ludziach i koniach. Niestety, także po 
naszej stronie rannych je s t :  3 oficerów mężko, 
dwóch lżej, 3 kozaków zabitych, 12 rannych, z tych
5 ciężko.

Gen. Miszczenko podnosi wybitną działalność 
oficerów i kozaków, zwłaszcza w 3 kompanii pułku 
argnńskiego.

»— ........... » .t « —•"■■■■•—™ “  w .  .lim ■■■■■■ —
Potrzeba było zatem dowiedzieć się jeszcze od 

samego Mensmoręa, jakie m u ł  środki na prowadze­
nie domu. 0  to właśnie sir William zapytał młodego 
człowieka, który odpowiedział mu ze zwykłą sobie 
Szczerością:

—- Życie moje dotąd było dosyć ciężkie i burz­
liwe, ale zdnie mi się, że mogę zapewnić, że nikt 
dotąd nie miał powodów do wydawania o mnie po­
tępiającego sądu. Były chwile, w których moje inte- 
rosa stały bardzo źle, mam jednak nadzieję, że te 
chwile przeszły już na zawsze. Mówiłem Już panu 
o kopalni Springbock...

Stary William Browne skinął głową apro­
bująco-

— Ale to jeszcze me wszystko. Tego właśnie 
poranka otrzymałem z Ameryki wyborno wiado­
mości.

To móńiąc podał sir Williamowi list Payna,
— Tak —  odrzekł sir William — wszystko to 

wygląda wcale nie źle. Za powrotem do Anglii roz­
patrzymy się w tych sprawach bliżej. Tymczasem 
zezwalam, abyś się puu uważał odtąd za narzeczo­
nego Małgorzaty- To dzielna dziewczyna, panie Mens- 
morel Będziesz z niej miał żonę jakich mało. Ale zresztą 
wierzę, że będziesz pan jej godny i że nie spotkasz 
odtąd chmur, które niegdyś zasępiały twoje życie. 
Kiedy już o tem mówimy — co się dzieje z pańską 
siostrą?  Mieszka w Angli czj na kontynencie?

Mensmore oczekiwał na to pytame i z góry 
przygotował sobie odpowiedź.

° — Pani Hilimer — rzekł — jes t  tylko moją 
siostrą przyrodnią. Prawie jej nie widywałem od... 
od nieszczęśliwego małżeństwa, jakie zawarła kilka 
lat tema.

— Doprawdy! A jej mąż czy żyje jeszcze?
— Nie umiem panu na to odpowiedzieć. Sądzę, 

że fey,je» ale ona nie mieszka z mm razem. Żyje

Z  p o ł a  w a lk i .
L o n d y n .  (Teł. wł.) ,T im es“ donos; że one- 

gćtoj przedpołudniem flota japońska i rosyjska starły 
się na pełnem morzu między Wejhajwejem a Wła- 
dywostokiem. (To się nazywa „blizszem ckreślen!em 
miejsca! Przyp. Ped")

Nad Jalein stoi generał japoński Kuraki z 70003 
żołnierzy i 180 armatami. Włauze cywilne opuszczają 
Władywostok.

D o s y ć  r u b l i .
P e t e r s b u r g .  (Tul, wł.) Rząd przeczy donie­

sieniu, żo czynił zagranicą próby poźyczui. Nawet 
oferowanych mu pożyczek rząu nie przyjął.

O j,  ci A nglicy!
P e t e r s b u r g - .  (Tel. wł.) „Nowoje Wremia* do­

nosi, śe między Moskwą a Sumarą Anglicy zwiedza­
ją  stacye kolejowe i robią notatki o transporcie 
wojsk, prawdopodobnie w tym celu, aby je  potem 
zakomunikować Japonii.

Żiołnijn z  prowincyj racfeodnich.
P e t e r s b u r g .  (Tel. wł.) Z in ieyatyw y  generała 

Kuropatkina dalsze 4  korpusy armii mają być wy­
słane do Azyi z Warszawy, Wilna i Kijowa.

L o n d y n .  (Teł. wł.) Japończycy przygotowują 
lądowanie koło Czinuwantao.

BCukden. (TBK.) Wielki książę Borys Wło- 
dzimirouicz przybył tutaj.

K a d y k 3 .  (TBK.) Wczoraj zawinął tu krążo­
wnik rosyjski „Aurora11 z jednym torpedowcem.

Tei&nramy „S łow a Polskiego11.
M ianowania.

W i e d e ń .  (TBK.) „Wiea. Z tg .a donosi: Ce­
sarz zamianował starszego komisarza poiicyi we 
Lwowie Wojc.echa W e n a  a radcą policyjnym.

Prezydent gabinetu jako kierownik minister­
stwa spraw wewnętrznych zamianował w dyrekcji 
poiicyi we Lwowie: starszego komisarza Gabryela 
K r e i n e r  a radcą, komisarza Michała S u c h a ń -  
s b i e g o starszym komisarzem, a koncypistów J a ­
rosława R o s z k i e w i c z a  i Franciszka S t a n ­
k i e w i c z a  komisarzem.

w dobrobycie, ale ja  w wogóle mało wiem o jej in­
teresach. Mówiąc prawdę, właśnie wskutek poróżnie­
nia się z  nią opuściłem Londyn i przybyłem do 
Cannes.

Mensmore daremnie przygotowywał się do tej 
odpowiBUzi: nie zdołał powstrzymać zakłopotania 
mówiąc o przedmiocie, którego nie mógł dotknąć 
z taką jasnością, jak pragnął. Doznał prawuziwej ulg>, 
gdy pierwsze uderzenie dzwonka obiadowego dostar­
czyło pretekstu zejścia do kajuty.

Grono gości zaproszi nycli na obiad było dośu 
liczne. A ponieważ Małgorzała zajmowała się roz­
mieszczeniem biesiadujących, nie potrzeDa nadmnie- 
niać, że miejsce Mensmoie’a było tuż obok jej boku, 
Naprzeciwko nich siedział konsul angielski z Genui 
i żona pewnego angielskiego lekarza.

— Czy państwo me znali przypadkiem lady 
Dołu Lyle? —  zapytał nagle wśiód ogóiuej rozmo­
wy konsul.

—• Nie słyszeliśmy nigdy nawet tego nazwiska—
odpowiedziała panna Małgorzata.

— Czy chcesz pan mówić o żonie sir Karola 
Lyle ? — zapylał Mensmore, okazując na^łe zainte­
resowanie, które wywołało żywe zdziwienie narze­
czonej.

— Wistocie tak, pytam się o żonę baroneta 
Karola Lyle...

— Znałem trochę jej męża. A cóż się stało 
z  jego żoną?

—  Umarła.
— Mój Buźe! U m aiła?! kiedy i jak?
Poruszenie Meosmore'a było tau  widoczne, że

wszyscy obecni byli tem uderzeni. Małgorzata pyta­
ła się s-m a siebie, dlaczego mimo tylu zwieizeń, 
jakie jej uczynił narzeczony, nigdy nazwiska Lyle 
nie słyszała z jego ust.

(C. i  Ł.)

68)
Ludwik Trący.

tajemnicze zniknięcie.
po w ie ść .

C e n y  p r e n t ł Ł i ^ & ę j
W e Lwoiwe: m i e s i ę c z n i e  2  G s r ,

za codzienną d w u k r o t n ą  dosta­
wę do domu dopłaca eię 60 ńimrzy.
Z prz^yłką poczt, w kraju i monarchii
mtesiea. 2  K. 5 0  t .  ! f 2.-rrot 3  Ł - Ł 
kwarc. 7 Ii. 5 0  t. 1 wysylk# 9 ^ .  — Ł
roesmie3C Ł  — ) j poczw*. 3 g  X. — b
W Niemczech; m i e s i ę c z n i e  4 kor
W innych państwach Związku po­
cztowego m i e s i ę c z n i e  C koron-
ińirtianp adresu pocztowego 40 hal’
P.odakcya.AdmixiiStrŁcya,Drukarnia 
IjWćw, ulica Ohorążczyzny X7 —19.

w y i e i a o d z l  %  r a z y  d z i e n n i ©

0 * n y  o g ?o sz ań
Ontoszesia (Loseraty) za 3 wiersz po* 
ti;ow y  lub jego miejsce 20 hal. 
Nadesłane za -wiersz petitow y lun 
jego mięisce 80 halerzy.
NelTsłogia za wiersz petit. 60 h*h 
DonJesienia o ślubach, zarę—jyuach 
i Ł p. wiadomości po 1 kor. za wierL— 
Drobne ogłoszenia za wyraz 6 haL 
najmniej 60 halerzy, w yrazy g~a>- 
szem pismem liczą Się podwójnie.

Ceny oddzielnych numerów 
TTr. j^opołudn. 6 h. z przesyłką *0 h. 
N r. poranuy 4 h. z przesyłką G h.
Drobnych rękopisów nie zwraca się.

Rękopisy i listy  w  sprawach redakcyjnych należy adresować do : RedrJtci Słowa Polskiego we Lwo .rie — Listy w -prawach 
uprasza się nadsyłać pod. adresem: Au&iinistrac/a S*owa Polskiemu we Lwowie. — Aires dla teiegrcm ó-r; Słowo Lwów. —

prenumeraty i odbioru pisma, ogłoszenia reHamacy® 
Nr. telefonu R edakcji 541, Admiun.vracyi 740.

t lja n tic s ,:  inżyn ier WACŁAW W W Ł Ł  ftodaktok’ nAe„;elny: Z ¥(> ilŁ A 'l WABSLEW SKŁ
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Prezydent gabinetu jako kierownik minister­
stwa sprawiedliwości zamianował: naczelnika kan­
celaryjnego sądu obwodowego w Brzeżanach Wł. 
F l o  r e c k i e g o  starszym naczelnikiem kancela­
ryjnym sądu obwodowego w Stanisławowie, kance­
listę F r  W o j t o w i c z a  w Gródku naczelnikiem 
kancelaryjnym w Kołomyi, a kancelistę Aleks. Bo- 
rodajko w Stanisławowie naczelnikiem kanc. wBrze- 
żanach.

tViadomości krakowskie.
Kraków. (Tel, pryw.) Tegoroczne posiedzenia 

rady nadzorczej Tow Wzaj. Ubezp. rozpoczną się 
28 kwietma. Dnia W. kwietnia popołudniu odbędzie 
się zebranie członków Tow. wzaj. kiedy tu, a dnia 2 
maja przedpołudnie m zgromadzenie delegatów Tow. 
wzaj. ubezp.

W powiecio wadowickim wybrano delegatem na 
walno zgromadzenie Stelami Bobrowskiego w m ie lce  
śp. Dunina.

Kraisow. (Tel. pryw.) Odbyły tu pos.edzenie 
połączone sekeye rady miasta Krakowa: ekonomiczna, 
karbowa, prawnicza i szkolna wruż z komitetem mu­
zeum narodowego w sprawie muzeum im. hr. Emeryka 
Czapskiego. Połączone seucye uchwaliły przedłożyć 
radzie miejskiej wniosek, aby muzeum Czapskiego 
uważane było i prowadzone nadal jako filia Muzeum 
Narodowego w Sukiennicach pod tym samem zarzą­
dem. Zbiory Czapskiego pozostaną nadal w kamie­
nicy przy ul. Wolskiej.

Kraków (Tel. pryw.) Wystawiony dziś na 
widok publiczny’ preliminarz budżetu miejsk:ego ra  
r. 1904, obejmuje w wydatkach 2,895.072 Kor., 
w dochodach 2,903.940 Kor. Nadwyżka w docho­
dach 8.874 Kor. W dochodach wstawiono 90.000 K., 
jako pierwszą ratę subwencyi rządowi) w kwocie
300.000 Kor. tytułem odszkodowania za zniesieną 
kontumacyę. Podniesiono dochody z 10 na 15 prc. 
dodatku gminnego do wszystkich stałych podatków 
rządowych z wyjątkiem osobisto-dochcdowego, na 
potrzeby gminy.

Zeszłego roku preliminowano z tego tytułu
230.000 K. na rok bieżący preliminowano 345.000 K. 
Również podniesiono z 2 prc, na 3 prc. dodatek 
gminny od czynszu za mieszkania. W  zeszłym roku 
preliminowano z tego źródła 100.000 K. na rok 
bieżący 240.000 K.

Sejm węgierski.
Budapeszt. (TBK.) Izba magnatów uchwaliła 

wczoraj załatwiony już przez|Izbę posłów budżet za 
rok 1803, przedłożenie w sprawie tymczasowej umowy 
z Chorwacyą i zniesienie kaucyj służbowych.

Izba posłów odbyła wczoraj formalne posiedze­
nie, na którem przewodniczący zdał sprawę o zała­
twionych przez Izbę maguatów na ostatniem posie­
dzeniu przedłużeniach rządowych.

Spisek na papieża  v
Rzym . (TBK.) „Giornale u' I ta l ia11 powtarza 

podaną przez „Daily Chronicie11 wiadomość o spisku 
przeciw papieżowi i dodaje następujące własne iu- 
formacye: Mniej więcej przed 14 dniami jeden z kar­
dynałów rzymskich otrzymał prywatne doniesienie, 
ze grupa emigrantów włoskich, jak  przypuszczają, 
anarchistów zamieszkałych w Ameryce południowej, 
utworzyła sprzysiężeuie którego celem zamordowanie 
Ojca św. Kardynał ów zawiadomił natychmiast pa­
pieża i policyę rzymską. Rząd kazał otoczyć W aty­
kan s trażą cywilną i wojskową, która ezuw a^niem  
i nocą, a policyi w Genui rozkazał pilną zwracać 
uwagę na ludzi przybywających z Ameryki i podej­
rzanych z oka nie upuszczać.

„Giornale >i‘ I ta lia11 kończy, że władze poli­
cyjne rzymskie przeczą istnieniu jakiegokolwiek 
spisku na życie papieża.

Zaprzeczenie.
Rzym . (TBK.) „Osseryatore Romano“ oświad­

cza uroczyście, żo wiadomość dziennika „Temps11, 
powtórzona przez inne dzienniki, jakoby Francya 
wniosła formalny protest przeciw przemowie papieża, 
jes t  zupełnie nieprawdziwa. Żaden akt podobny nio 
został wręczony sekretarzowi stanu kardynałowi 
Merry del Yal.

Z parlamentu francuskiego.
Paryż. (TBK). Podczas dyskusji nad kredytem 

dodatkowym dla marynarki, dep. Chaumet wuiósł 
interpclacyę w sprawie stosunków, panujących wina 
rynarco francuskiej i uderzył ostro na ministra ma­
rynarki Pelletanu. Zarzucił mu, iż odroczył budowę 
nowych torpedowców i łodzi podwodnych, a zakoń­
czył oświadczeniem, iż Pelletan na te zarzuty nie 
mógł nic odpowiedzieć.

Paryż. (TBK.) (Koniec posiedzenia parlamentu). 
Dep. Cfcauuiet zakończy! oskarżeniem Pelłetana, że 
wzbrania się poczynić przygotowania wojenne (Okla­
ski na prawicy, okrzyki na ławach soeyalistów: 
„Precz z wojną!').

Dep. B ig n o u  krytykuje stan alsenahi w Bisenic.
W dalszym ciągu przyszło do ostrej wymiany 

słów, a  następnie do wyznania między deputowanymi 
Beckert Dawid a Thierry.

Dep, Reiile podnosi przeciw' Pelletanowi szereg 
zarzutów, przedewszystkiem zaś że zdemoralizował 
marynarkę, gani postępowanie Pelłetana względem 
admirałów i jego słabość w stosunku do syndykatów 
robotniczych. (Oklaski na prawicy).

Łocroy oświadcza, ze nigdy jeszcze nie pano­
wała taka anarchia w mimsteistwie, jak teraz. Mówca

nio będzie czynił zeznań szczegółowych, gdyż sądzi, 
iż mebezpiecznem jest odsłaniać wobec Europy sła­
bość Franeyi. Oowinia Peiletuna, że ze szkodą na­
rodowej obrony robił oszczędności.

Dziś ciąg dalszy dyskusji.
Z parlam entu angielskiego.

L o n d y n .  (TBK.) Izba gmin przyjęła w pierw- 
szem czytaniu ustawę o immigracyi cudzoziemców, 
zakazującą wstępowania w terytoryum angielskie 
osobom zarażonym chorobą zakaźną i zbrodniarzom.

Następnie Balfour postawił wniosek, aby Izba 
odroczyła się do dnia 12 kwietnia. W  dyskusji nad 
tym wnioskiem Campbell-Bauneruian potępił politykę 
rządu i oświadczył, żo nie jes t  zgodnem z duchem 
konstytucji, aby Balfour pozostawał nadal u steru 
rządu, skoro kraj jasuo objawił, że go nie obdarza 
zaufaniem. Balfour odrzekł, że nio ma powodu do 
ustąpienia wobec zaufania, jakiem się cieszy w Izbie.

Cesarz Wilhelm w podróży
Gaeta. (TBK.) Cesarz Wilhelm przybył tu 

wczoraj o gouz. pół do 12-tej przedpołudniem na ja ­
chcie „Hohenzollern11. W kwadrans później przybyła 
królowa wdowa Małgorzata. Cesarz złożył jej wi­
zytę na pokładzie statku „Re Umberto“, poczein 
odbyło się wspóine śniadanie na jachcie Hohen­
zollern.

R zy iu i.  (TBK.) Wobec wyrażonego przez ce­
sarza Wilhelma życzenia, aby s tac ja  radiotelegrafi­
czna na jachcie „Hohenzollern11'), niogta się porozu­
miewać z takieiniż stacjami we Włoszech, otrzyma­
ły te stacye rozkaz, aby na ewentualne wezwanie 
„Hohenzollerna11 odpowiadały.

K r y m  (TBK.) Królowa wdowa Małgorzata 
wyjechała wczoraj do Teiraciy, gdzie zobaczy się 
z cesarzem Wilhelmem.

Sprawa Orlowskitjo.
Wiedeń. (Tel. wł.) Najwyższy trybunał po­

twierdził wczoraj wykreślenie Orłowskiego z listy 
tutejszych adwokatów, zarządzone przez Izbę adwo­
kacką. Orłowski podobno przebywa jeszcze w YvTie- 
dniu. Uwięzienia go oczekują z godziny na godzinę.

Napad bandy bułgarskiej
Konstantynopol. (TBK.) Porta zawiadomiła 

ambasadorów o nowym napadzie bandy bułgarskiej, 
która przekroczyła granicę i dopuściła się mordu 
i rabunku.

tluch albański.
Sofia. (Tel. wł.) Ruch albański podsyca w Ma­

cedonii komitet grecko-albański, który dąży do utwo­
rzenia autonomicznego państwa albańskiego pod pro­
tektoratem Grecyi.

R s y m .  (Tel. wł.) Garibaldi utworzył komitet 
mający na celu popieranie powstania albańskiego. 

D żum a .
Bombaj. (TBK.) Według ostatnich wiadomo­

ści dżuma szerzy się w zastraszający sposób w ca­
łych Indyach. Dotychczas zmarło na dżumę 40.527 
osób.

Zbrojenie się Wioch.
Rzym . (Tel. wł.) W arslnale weneckim pa­

nuje gorączkowy ruch celem jak  najrychlejszego 
przygotowania wielkiej floty włoskiej i skoncentro­
wania jej na morzu adryatyckieni celem interwencji 
na Bałkanach.

Żebrali mordercą.
Berlin.. (TBK.) Biuro Wolfa donosi, żo jakiś 

żebrak napad! z zemsty na konsula niemieckiego 
Dufaya w Salta i zamordował go. Mordercę are­
sztowano.

Konwencya francnsko-vjloska.
Paryż. (TBK.) Na wczorajszej radzie gabine­

towej uchwalono zasadę konwcncyi z Włochami 
w sprawie ochrony robotników', a następnie uchwa­
lono milion franków' na rzecz mieszkańców wyspy 
Reunion, spustoszonej przez cyklon.

P r y c a r g .  (TBK.) Y/czoraj o godz, 2 m. 33 
popołudniu dało się czuć trzęsienie ziemi w Kanionie 
frj burskim.

Roubaix. (TBK.) Liczba strajkujących robo­
tników ciągle wzrasta i wynosi już 15.000.

Xni a ,  m a r g r i n e s l e .

Sasiad i Psyche.V C/
„Obok mnie liczną chował dziatwę szewc ku te r­

noga, co do pułapu wznosił d ra tw ę, a  głos do Bog.i“ .
l a k  śpiewa Gomulicki o sw ym  sąsiedzie z „K a­

nonii".
W zorem mistrza opiszę i j a  jednego z mych eą- 

Biadów'.
Byl „ku te rnoga11, ale nie był szewcem, lecz lito- 

g ra tem .
Głosu do Boga nie wznosił, lecz przeciwnie Bogu 

bluźnił, może tez dlatego me dochował się dziatwy, ani 
licznej,  ani żadnej.

Nienawidził też wszelkiego ludzkiego głosu, jako  
p rawdziwy mizantrop, to też gdy pewnego razu przy­
szła n a  podwórzec P syche  z harfą ,  w tow arzystw ie  
Blaksa, który je j  wtórował na  skrzypcach, wypędził 
ich sromotnie, choć nie miał do tego praw a.

Ponieważ zaś Żuławski na  to napisał Erosa, żeby 
aię ludzie w swoich do Psychy relacyach temperowali,

postanowiłem działać w myśl autora i js,.prosiłem Pas­
chę z Bl.iksem do pokoju, sąsiadującego z litog ulem 
o tyle  ściśle, iż uaw et podwoje wspóluo a cienkieśmy 
mieli.

—  Grajcież mi tb.,*z djśilii, choćby * do rana —  
r:-. etylem do wędrownych grajków, zastawiając im naato  
dzban napitku i smakołyki.

W to im też graj z tam graniem.
Szły więc kolejno:
„Bada, rada muj HonziczkiU.
„Ilra ly  dudy u Pobudy“ —  a wreszcie i ty /nduK  

ko me dito11.
Zaaię za podwojami wspólnymi słyszałem jęki 

to ra z  gorętsze sąsiadu-litografn. który niemogąc odejść 
od roboty, rnu-ial słuchać i cierpieć.

Cierpiał , ' bo nienawidził harfy.
1 cierpiał, bo swego nie dopiął, a  cudzemu się 

poddać musiał.
Wieszcie, gdym poczuł, że już „buski śm ierc i11, 

odprawiłem muzykauty, suto je  zlotem nagrodziwszy.
Psyche odeszła wesoła i powiedziała mi z czaru ­

jącym  uśmiechem •
„Na z d a r ! 11
BI aks zaś skłonił się we dwoje.
Więc to „pomnijmy u sienie, że wedle boskiego 

rozkazu '1 furdn „względy, u rzędy11, gruut zasię posłuch 
d la  wie3zczo(vej wolty

Mir.

m
S p ffisS rz eż ea ^a  n i r i e c r c ł s t i e i M  (z obserwato 

r yum astronom. Politechniki) w d._ marca b. | ,
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rzemu.
P r o g n o z a  n a  d z i ś :  Przeważnie pochmurno, 

nieznaczne opady. _ _ _ _ _ _

— Pogrzeb śp. K a-in A rza  Ski2yógKiego
odbędzie się z k rypty  Loscioia 0 0 .  Bernardynów wo 
czw artek  nie o godz. 11 rano, lecz dopiero o godz. 4 
popołudniu. Stało się to na życzenie rodzi W  która 
nie mogłaby inaczej przybyć na  czas do Lwowa,

— M ianowania i przeniesienia <ainiesmik 
zamianował asystentów sanitarnych, dr. M ak sy m iu k a  
Moslera i dr. Rom ana S tanis ław a Serkowskiego, koufif- 
pistnmi sanitarnym i.

Namiestn ik  przeniósł starszego lekarza powiato. 
wego, dr. O ies ta  LHwinowioza z Tłumacza <ł8K!Wte’Ł$> 
\ « t ,  tudzież koncypistów sanitarnych; dr. Romana Ma- 
laczyńskiego ze S tarego Sambora do Tłumacza i dr. 
Teodora Soniewickiego z Barszczowa do Starego 
Sambora.

Lwowski wyższy sąd  krajowy przeniósł kanceli­
stów sądowych, Eustachego Krochmaluka : Radziecko- 
w a do Wiśniowczyka i H erm ana Reh z Wiśuiowczyka 
do Radzieehowa.

Wyższy eąd krajow y w Krakowie przeniósł kan­
celistów sądowych: Stanis ława Baduńczyka z \Vadowic 
do Dąbrowej, Ju l ian a  Kowaka z D ukh do Nowego 
Sącza i Grzegorza Biłyka z Liszek do Wadowic, oraz 
zam ianował kancelistami sądowymi: przywódcę Poste­
runki! tyt w achm istrza żaudunneryj Józefa Udof°Wieza 
dla Dukli, przywódcę posterunku tyt_ wachmistrza żan- 
darm eryi Józefa Lenkiewicza dla Strzyżowa, pode -.era 
rachunkowego I. klasy  20  pP- 'E n a  Stefańskiej o dla 
Liszek, sierżanta 13 pp. Aleksandra Ś l iw iń sk ie j  diu 
Zakliczyna, tudzież pomocników kancelaryjnych: Mi­
chała  Józefa  2 im. Dydyńskiego dla Ulanowa * Jj&saEa 
Davidsoua dla Żabna.

—  Prezydent gabinetu,( d r . , Koerbor, jako .  kiero­
wnik m inis te rs twa sprawiedliwo®1"1 Zamianował asJ juta 
kancelaryjnego Wojciecha Kańskiego w Kraków ua 
czelnikiem k a n c e la r j i  w tamtejszym sądzie kraj.

— Z  „Lutni”. Zwyczajno mlfe zgromadzenia 
lwowskiego Tow. ś p i e w a c k i e g o  „Lutu ia11 odbęazie s ję 
w  duiu (i kwietnia o godz. 7 wieczorem w lokalu Tow. 
(PaBaż Hausm auua). W razie niedostatei en eg1* komple­
tu odoędzie się w alne zgromadzenie w ty.m samym 
dniu i miejscu, o godz. 7'JA wieczorom, p rz y d a m  ghJ 
zauważa, ze jakakolw iek  m  *<J obecnych członków ata- 
iiowmć będzie komplet (§- 1“ statutu). Sprawozdanie 
drukowane mogą człoukowie T owarzystwa podjąć u kur­
sora w lokalu Tow., począwszy 0j  j nja 3 kwietnia 
1904  r.

— Tcw. przyjaciół sztuk pięknych wraz 
z obecną w ystaw ą zbiorową uraz z w ystaw ą Prac a r t. 
Bratkowskiego, Ćw.klinskiego i T rus ia  pozostanie w do­
tychczasowym lokalu Przy Placu św. Ducha jeszcze 
przez święta  Wielkanocne- Po świętach przenosi 8j^ 
Tow-. do nowo zbudowanego gmachu m ie jskie? i yj(1_ 
zeum przemysłowego, gdzie w obszernych i świetlistycli 
salach będzie mogło odpowiedmo do godności sztuki 
prace  artystów wystawiać.

Usobua b ram a  w gmachu muzealnym  od strony 
ul. T ea tra lne j p iowadzi do 8ai przeznaczonych ua cele 
wymtawy Tow. i ubikacye zarządu.

Dyrekcya Tow. podając niuiej8*0 °§łoszenie do 
wiadomości PT. Pnbliczuuści i osóu interesowanych 
zw raca  uwagę, że wszelkie spraw y dotyczące Tow. za-
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łntwiaA oędzie knncetórya w  okresie przedświątecznym 
w s ta ram  lokalu, po świętach znś w nowym.

— - . S t r a j k 11 s t u d e n t ó w .  We wczorajszym uume- 
rzo pcranuym  donieśliśmy o demonstracyi, jaką u rzą ­
dzili uczniowie klasy V. tut, ruskiego giirmuzyum prze­
ciwko profesorowi, który zawiadomi! profesora A. o tem, 
że uczeń K. o nim obelżywie się odezwa!. Uczniowie 
otoczyli tego profesora A. wznosząc okrzyki „peren t"  1 
Profet r ten, jeden  z najlepszych i najżyczliwszych 
dla młodzieży przyjął tę domonsiraoyę bardzo spokoj. 
nie. z uśm iechem  zapewniając, że jeżeli im koniecznie 
na tem zależy, to i ou im tego życzy. Demonstraeya 
wzięła obrót humorystyczny wobec tak tu  profesora, 
n zawiedzem w sw ych oczekiwaniach demonstranci, 
iitórzy spodziewali się wybuchu gniewu, zaprzestali 
krzyków. Równocześnie zjawiła się u dyrektora girnua- 
zyura deputacya uczniów wyższych klas celem uzyska­
nia zanewnienia, że dem onstranci nie zostaną surowo 
ukaraui. Kouferencya grona nauczycielskiego w tej 
sprawie odoyła Bię wczoraj popołudniu. Uchwalę kou- 
fereneyi pokrywa tajem nica urzędowa.

—  w U y s t ą w y  fotograficzne. W Bożen w  Tyrolu 
o tw arta  została międzynarodowa w ystaw a fotografij 
artystycznych. Nadesłano na n ią  około 1000 okazów 
z czego ju ry  przyję ia^zaledw ie 500  wysokiej a r tys ty ­
cznej wartości. Samo przyjęcie na wystawę je s t  odzna­
czeniem, odznaczeń innych niema. W wystawie biorą 
dz ul pierwszorzędue sity am atorskie i zawodowe z ca ­
łej IMropy. W katalogu znajdują się również nazwiska 
wystawców ze Lwowa pp. Uudryka, Rudolfa H abera  i 
dr. H enryka Mikolascha. W szystkie prace nadesłane 
przez nich zostały przyjęte.

W m aju  br. odbęazie się we Lwowie w Salome 
Latoura polska w ystawa fotograficzna. Termin zgłoszeń 
upływa 15 kwietnia. Zgłoszenia przy jm uje  dr. H enryk 
Mikolasch (ul. Kopernika 1. 1).

—  Okradzenie trafiki. Ubiegłej nocy dobrali się 
złodzieje ao trafiki Lenna Berginnuna pod 1. 10 przy 
ul. Teatralnej i skradli około 7 j kor. gotówką i 165 
paczek rozmaitych tytoni i cygar. Złodzieje gospodaro­
wali sobie jak  w domu pewui, iż im nikt nie p rze ­
szkodzi. P ierw sze drzwi żelazne otworzyli dobranym 
kluczem lub witrychem, drugich drzwi zwykłych me 
mogli otworzyć, więc wycięli w nich p.lką dziurę, przez 
którą dostali się do sklepu. Na m am pulacyę taką po­
trzeba sporo czasu a działo się  to w śródmieściu i 
mimo tego nikt im nie przeszkodził.

—  Zbiegła ł  dumu matki. Z domu matki swej 
zbiegła ubiegłej niedzieli 14-letuia Karolina S trum ińska 
Dziewczę je s t  średniego wzrostu, ja sn ą  blondynką
0 czarnych wozach, ubraną była w niebieską sukienkę
1 taki kaftanik, cietnno-grauatowy paltot i buraczkowy 
szal na głowę.

—  Nieudała wyprawa. W domu pod 1. 4 przy 
uli; Panieńsk ie j dostali się ubiegłej nocy złodzieje 
przez okno, w którem wygnietli szybę, do mieszkania 
muiczyaielu p. J a n a  Hanu szewek i ego, Zaledwie jednak  
wleźli do mieszkania, zbudzili się domownicy, ozem 
spłoszeni złodzieje uciekli.

—  Znaleziono. W biurze inspekcyi policyjnej zna­
leziono dw a klucze.

K ro n ik a  p o licy jn a . Służącej Maryi Mateznk skra­
dziono z kufra banknot na 2U koron. — W realności pod 
1. 7. przy ulicy Chorążczyzny skradziono p. Grzegorzowi 
Poturejce z zamkniętego serychu eiemno-popielatą zarzutkę 
/  ganku realności pod 1. 17 przy ulicy Żółkiewskiej" skra­
dziono p. Ck. Silbersteinowej wywieszoną_ w celu przewie­
trzenia pościel. — W ulicy Zielonej pod 1, f>. rozbito komór­
kę i skradziono lokatorom domu tego wszystek drób. a— 
\P  kościele 0 0 .  Jezuitów skradziono p. Mieczysławowi k a ­
mieńskiemu srebrny kryty zegarek wr«z z złotym łańcusz­
kiem. — Na rogatce Żółkiewskiej skradziono woźnica S a­
muelowi Miinzowi z kieszeni surduta ISO koron w bankno­
tach^ — Za włóczęgostwo i wstręt do pracy aresztowano 
not ,,-anego złodzieja Seliga Yugla.— Przy placu Akademic­
kim fpod 1. 0. skradziono v. szafki wystawowej p. Mi.igowej 
krawatki i koszule męskie, tudzież rozmaito okazy haftów 
ręczm cb,— W ulicy Janowskiej pod 1. 78 dostat się zło Izioj 
przez okienko dachowe na strych p. Anny Ostrowskiej i 
skradł bieliznę, znaczoną literami I~. O. — W Rzeźni miej­
ski. przytrzymano notowanego złodzioia Aleksandra Ja re­
mę, "który obmacywał tan. i przeszukiwał kieszenie kupują- 
•ycb kobiet. — Na placu Krakowskim aresztowano żonę 
za Tbuika Annę Przyjem ską, która chciała tam sprzedać 2 
na., I damskie, wartości 90 koron za cenę 90 ko^on. Docho­
dzenia policyjne wykazały, iż Przyjem ską skradła owe palta 
krawcowi Wolfowi Chomikowi, zamieszkałemu w tym sa­
mym domu, to jest pod t. 8.. przy ulicy Krzywej. — W ła­
ściciel piekarni przy ulicy Żółniewskioj Herman Armens 
oddał w ręce policyi ucznia piokarskiego Stanisława Mo- 
leszczo, który mieszkając u dozorcy sąsiedniego domu, K aź­
my Zająca, w poroznmieniu z nim okradał systematycznie 
piekarnią. Przerzucał on wypieczony' clilcb w nocy na dach 
aąs ednie.j realności, skąd zabierał Kużma bochenki. Od o 
miesięcy śledził właściciel złodzie. i nie mógł ich wjyłapa , 
dopiero udało mu się to ubiegłej nocy. — J.N ulicy Kaziiai >- 
rzowskiej pod 1. SI. otworzono wytrychem luioszkanio Ste­
fana Trusza i skradziono mu dwa niklowe zegarki. Słu­
żąca Paraszka Stefaniec, pochodząca z lrrogólca, zbiegła ze 
służby u pp. Bańkowskich.— ża  awantury uliczne ukarano 
dłużącego fc ruskiego seminaryum tłrzegorza Dany.owa, 
grzywną dwukdronową.

Budżet miejski.
Posieibem e P a d y  miej&lńej.

Zaproszeniem n;i czeski zjazd ijaewayki w P ra ­
dze, który się odbędzie dnia 3, 4 i 5 om., o w pół 
do 8, roznoczął prez. dr. Małachowski wczorajsze 
posiedzenie.

W dalszym ciągu szczegółowej dyskusy. budże­
to w e j  (R o z c h o d y ) ,  po przeskoczeniu rubryki 3, r. dr. 
l i  i 11 e n referował rubrykę IV. „Zarząd realności 
inio:siHch i koszta utrzymania" suma wydatków 
4 /  548 kor. i rubrykę 20 „drogi, bruki, chodniki"

w wysokości 362.115 kor. W  tera mieści się tylko 
jedna rekonstrukeya: starego bruku w uitóy Or­
miańskiej (4 765 k.), żadnego zaś wybrukowania no­
wej ulicy. W rezulucyach komistóoyfth do drugiej 
z tych dwóch rubryk, znajduje się poleceme co do 
uzyskania od rządu wynagrodzenia za używanie ulic 
jako dróg rządowych i polecenie, aby wyasfaltowa­
no stanowisko fiakrów przy ulicy Ossolińskich. Obie 
rubryki i rezolucye do nich uenwalono bez dya- 
kusyi.

Rubrym 5, 6, 7, 8, 9 i 10 referował r. dr. D z i* 
w i ń s k i.

Rubryka o. „Podatki z dodatkami i ekwiwa­
lent należytości prawńych" suma 36.354 k.

ituuryka 6. „Zapomogi urzędników i służby 
miejskiej" 15.500 k.

Rub”yka 7. Wynagrodzenie za czynności szcze­
gólne" suma 360 kor.

Rubryka 8, „Pensye emerytów, wdów i sierót 
138.990 k.

Rubryka <J. „Dory z łaski" 33.399 k.
Rubryka 10. „Koszty kancelaryjne 57.410 kor.
Przy rubryce 5. referent dr. D z i w i ń s k i 

wyjaśnił podniesioną przez r. Scliirmera w dyskusyi 
ogólnej rzekomą anomalię, że od młyna koło stawu 
Pełczyńskiego płaci się podatku 400 kor., a młyn 
ten niesie tylko 200 kor. czynszu. Owoż cyfry te 
są prawdziwe, ale podatek ten obliczony jest razem 
od młyna i gruntu, a czynsz pobiera się i w budże­
cie wykazuje osobno za grunt, a osobno za młyn, ~  
Cały referat dr. Dziwińskiego przyjęto bez dyskusyi 
z wyjątkiem rubryki 8, do której zabierał głos r. 
C h o ł o d e c k i.

R. dr. IV o i g o 1 referował rub ryk i: 11 „Poli- 
cya miejscowa" 90.100, telefony miejskie 4.500 k„ 
zarząd aresztów miejskich i stacyi szupasowej 
11.256 k., razem 117.666 b.

W  dyskusyi nad tą  rubryką przemawiał r. 
R i e d l ,  poczem rubrykę uchwalono.

Do rubryki 12. „Poiicya sanitarna" (ref. dr. 
Weigel) 153.843 kor. koinisya uchwaliła rezolucję 
w sprawie utworzenia zakładu tlezinfekcyjnego i do­
mu przeupogrzeuowego.

R. R i e d l  domagał się, aby magistrat obmy­
ślał plan, wedle którego lekarze ordynowaliby co­
dziennie dwie godziny dla biednych.

R. J a w o r s k i  żądał opracowania dokładniej 
szej opieki lekarskiej nad dziatwą szkól miejskich. 
Mówca powołał się na omówiony onego czasu wypa­
dek zarażenia się pewnej dziewczyuki w szkole 
syfilisem od pocałunku i tia inny nieporuszany 
publicznie, ale przykrzejszy jeszcze wypadek pó­
źniejszy.

Ił. dr. M a li 1 zwrócił uwagę, że vr sprawie 
lekarzy szkolnych uchwalono odpowiednie wnioski, 
które spoczywają w namiestnictwie Opieka ze stro­
ny lekarzy miejskich nad dziatwą szkolną istnieje 
tyiko na papierze. Lekarz miejski raz na rok się 
w szkole zjawia i raz na rok — nic nie robi. J e s t  
to obowiązek narzucony mu dodatkowo, za który 
wynagrodzenia nie otrzymuje.

Referent dr. W  e i g e l w odpowiedzi miedzy 
innemi dowodził, że sumienna opieka lekarska 
w szkoło zajęłaby tyle czasu, iż stałaby się popro- 
stu niemożebną (??).

Rubrykę, rezoiucye komisyjne i inno przyjęto.
Rubryka .13. „Poiicya targowa" 35.310 k. (ref. 

dr. W e i g e 1). W rezolucyach mieści się polecenie 
wysiania dwóch urzędników nizszej kategoryi na kurs 
komisarzy targowych w Krakowie.

Dr. Ma l i l  sądzi}, że lepiej wykształcić odpo­
wiednio lulku parobków mioiskich, aby mogli odpo­
wiednio sprawiać nadzór nad sprzedażą artykułów 
spożj wczych —  a rada w myśl tycn wywodów, 
przyjmując ową rubrykę, skreśliła wspomnianą re­
zołucyę.

Rubryka 14. „Poiicya ogniowa" 86,149 k. (ref. 
dr. W  e i g e 1), spowodowała r. R j e d 1 a do żąda­
nia wyjaśnienia, dlaczego poszczególne pozyoye zo­
stały podwyższone, r. H u d e c domagał się zaś, aby 
na przyszłość Strażaków nie odkonienderowywano 
ao prywatnych domowych posług naczelnika i za­
stępców naczelnika, prez, dr. M a ł a c h o w s k i  zaś 
odpowiedział, że odpowiedni rozkuz w myśl wywo­
dów r. Hudeca już wydano.

R. II u d o c. J a  jestem poiuformowany inaczej, 
że strażaków się do takich posług dolej używa, a 
pan raczelnik zagroził im wydaleniem, jeśliby który 
nieposłuchał.

Rubrykę 15. „Pomieszczenie, pobór do wojska, 
tudzież spis ludnuśei" 45.036 kor., referował r. J  o- 
n a s z. Uchwalono bez dysKUsyi.

Rubryka 16. „Wydatki na kościoły" 31.04-t k 
Referował ją  r. dr. R o s z k o w s k i ,  prostując błę­
dne twierdzenia, jakoby ginina robiła oszczędności 
na kościołach.

Ten sam referent przedstawił również rubry­
kę 28 „ W y d a tk i  rozmaite" 51.522 kor., zaznacza­
jąc skreślenie w tym roku z tej rubryki wydat­
ków na sztukę. Obie rubryki Rada przyjęła bez 
dyskusyi.

p.-zy rubryce 17 „Wydatki na oświatę publi­
czną" 1,214.370 kor. r. J a w o r s k i  i referent dr* 
C i e s i e l s k i  domagali Się odroczenia tej rubryki 
do uchwalenia funduszu szkolnego. Rada jednak 
uchwaliła tę rubrykę bez dyskusyi natychmiast z za­
strzeżeniem ewentualnych zmian na podstawie fun­
duszu szkolnego.

Rubryki 18 „Zakład dla sierót" 39.002 kor.

i 19 „Wydatki na cele dobroczynności publicznej" 
227,265 kor. referował r. dr. R u t  o w s k i. Uchwa­
lono bez dyskusyi.

Rubryka 21. „P lantacje  i ogrody" 50.291 ref. 
r. uw. G a b e r 1 e.

R. J a w o r s k i  zwrócił uwagę, że uchwalonej 
zeszłego roku jego rezolueyi o urządzenie w każ­
dym ogrodzie miejskim miejsca do zabawy dla 
dzieci nie wprowadzono w życie. Mówca więc ją 
ponowi!.

Wicepr. M i c h a l s k i .  Takie tiawuiki dla dzie­
ci są wszędzie już powyznaczane.

Rubrykę tę  uchwalono, zapominając o uchwa­
lonej zeszłego roku, a niewykonanej rezolucji co do 
spuszczenia stawku w Parku Kilińskiego i uwolnie­
nie tego miejsca od malarycznyeh wyziewów.

Rubryka 22 „Budowle wodne’1 2 600 k. (r. dw. 
G a b e r l e )  rubin 23 „Wodociągi i studnie", rubr. 
24 „Konały" 49.060 k., rubr. 25 „Oświetlenie mia­
s ta 1 125.544 k. (ref. dr. R  u t  o w s k i), rubr. 26 
„Utrzymanie porządku w mieście1 217.682 kor., 
rubr. 27 „Rekwizytu dla robót miejskich” 11.299 k. 
(ref. r. H u d e c ) ,  uchwalono bez dyskusyi

Tak samo co do rubryk 29. „Odsetki od kapi­
tałów biernych" 1,160.821, rubr. 30 ..Raty na umo­
rzenie kapitałów biernych" 1S9.033 k., rubr. 31 
„Zwroty przychodów rzeczywistych" i rubr. 32g.Roz- 
chodc nadzwyczajne: Wydatki z własnych dochodów" 
222-000 k. (lef. dr. R u t  o w s k i).

»/ tym. samym referacie 1 tak samo w milcze- 
n’,u załatwiono „Budżety funduszów inwestycyjnych" 
razem w kwocie 578.382 k.

Pewrócuno do rubr. 3 „Zarząd dóbr i zakładów 
i przedsiębiorstw miejskich" (ref. dr. R u t o w s k i). 
Przy pozycyi „Te itr miejski" 20,364 (Koszty utrzy­
mania gmachu) dochody t. j. czynsz dzierżawny 
2.400 k., ref. P l a t ó w  s k  i z wielkiem oburzeniem 
zarzucał, żo tak wtólki wydatek, to zaskoczenie 
gminy.

R. R a w s k i  z trudem wśród protestów' r. Pla- 
towskiego starał się tę rzecz wyjaśnić, ale dopiero 
wicepr. M i ch a l  s k i ją  wyjaśnił: Rada rzecz tę 
uchwaliła przy uchwalaniu kontraktu z dyrektorem. 
Miasto musi dbać o teatr  jako o swój majątek i musi 
mieć do tego swój persona).

R. P l a t o  w s  ki  jednak nieczul się zadowo­
lony i powtórzył raz jeszcze swoje w odpowiedzi 
i żądał skreślenia całej, wstawionej w budżet kwoty. 
Wniosek ten jednak się nie utrzymał.

Poz. „Rzeźnia miejska" 959.989 kor. (dochody1 
271.030).

R. R i e d l  postawił rezołucyę, aby na przy­
szłość w budżecie drukowano też budżety zakładów 
miejskich.

R. J a w o r s k i  wniósł rezołucyę o stabilizo­
wanie personalu rzeźnianego.

Wicepr. M i c h a l s k i  wyjaśmał, że część p e r ­
sonalu już jes t  stabilizowaną, aie -rezoim-yę r. J a ­
worskiego można przyjąć „do rozpatrzenia".

Referent dr. R u t  o w s k i w odpowiedzi r. Rie- 
dlowi twierdził, że żądaniu jego stało się już za ­
dość (?) Co do stabilizacyi personalu przedsiębiorstw 
miejskich to stopniowo się robi co robić można.

Rezołucyę r. Riedla uchwalono, r. Jaworskiego 
zaś odrzucono.

Poz. „Miejska kolei elektryczna" 550.G12 kor. 
(dochody 598.350 k.)

E. R i e d l  zaznaczył raz jeszcze, żo brak bud­
żetu i zumknię.-ia rachunkowego przedsiębiorstw unie­
możliwia poprostu wszelką dyskusyę i żądał aby 
zmoknięcia przedsiębiorstw miejskich przedkładano 
Rudzie razein.

Ił. S k 1 e p i ń s k i zwrócił uwagę na przepeł­
nienie i podniósł uchwalono przez komisyę, a pomi­
nięte przez referenta rezolucye w sprawie tramwaju 
elektrycznego 1) pomnożenia liczby wozów, 2) bez­
pośredniego ruchu między Parkiem Kilińskiego a dwor­
cem, 3) budowy linii na Janowskia i 4) ponownych 
rokowań z tramwajem konnym o wyknpno.

Rezolucye te przekazano komisy: elektrycznej, 
a rozolucyę r. Riedla uchwalono.

Poz. „Zakład miejski centralny dla oświetlenia 
elektrycznego11 134.173 (dochody 148 550 k.)

Poz. „Gazownia miejska" 828.420 (dochód 
951.680 kor.)

Poz. „Wodociągi miejskie" 865.962 kor. (do­
chody w tej samej wysokości).

R. E o i n a n o w i c z ,  ponieważ to ostatnia po- 
zycyi, przedsiębiorstw miejskich, stwierdził, że te 
pizeasiębio-stwa dają, okrągło wziąć szy 197 000 k.

R. R u t o w s k i  wziąwszy z tego asumpt 
twierdził, że prasa, która nic czyta sprawozdań „bu­
dżetowych ■, szczególnie „pewien organ" tendencyjnie 
a fałszywie przedstawiają, ze przedsiębiorstwa miej­
skie się nie rentują.

N - to musimy odpowiedzieć: prasa me mogła 
przeczytać przed uyskusyą budżetową, bo pan refe­
rent Rutowski nie był łaskaw na czas sprawozdania 
wygotować, a przeczytać coś czego, niema, to chyba 
poirafi tylko p. Rutowski. .

Co się tyczy „pewnego organu", którem ma być 
„Stówo pol.skie“, to miłujący prawdę t>an referent 
ś w i a d o m i e  rozminął się z prawdą. .Słowo" nie 
jfwierdiiło, za przedsiębiorstwa miejsaie nio dają do­
chodu, ty ko że dają dochód za mały w stosunku 
do kapitału zakładowego, dalej że dochody te nie 
odpowiadają oczekiwaniom i że po trzecie zakłady 
te zn..jdują się w stauie cofania się, skoro ich do­
chody się zmniejszają a  nie rosną. To jest fakt,
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był wstanie znprzewyć 
całkiem ordynarnego.....

Ii-órpgo p. E.łtowski nia 
; dlatego r,cieki się do 
kłamstwa-

Poz. „Zarząd dóbr miejskich”' 84.CC4 (dochody 
brutto, a nie czysto 2,863 921) spowodowała r. J  a* 
w o r s l u o g o  do postawienia rezolucyi, aby wprowa­
dzono racjonalniejszą gospodarkę dobrami miejskiemi, 
które obecnie dają zaledwc 1 procent czystego do­
chodu. Rezolucję uchwalono.

Zarazem Rada uchwaliła rezolucjo komisyjne, 
któro między incemi oświadczają się za opodatkowa­
niem widowisk, rowerów, fortepianów, biletów kole­
jowych, nuzyk  nocnych itp., polecają opracowanie 
magistratowi programu finansowego miasta z podnie­
sieniem dochodów, poczynienie starań u Wydziału 
krajowego o dodatkowe przyczynienie się do kosztów 
budowy teatru  i otwarcie normalnego rucltu na ko­
lei dojazdowej do rzeźni miejskiej itd.

Na tom zakończono dział wydatków.
SL

Doeaoay.
Ref. dr. R u  t o  w s k  i jespczę raz omówił ko­

nieczność podwyższenia „grosza czynszowego* na 
nokryde niedoboru budżetowego. Z podwyższeniem 
tera ma się łączyć zmiana skali, a mianowicie od 
mieszkań do 600 kor. rocznego < zyuszu płaciłoby się 
po 4  pr., do 2400 fi pi'., do 4000 8 pr., do 6000 
JO pr., ponad 6000 15 pr. Nadto referent zapowie­
dział szersze stosowanie ulg dla przedsiębiorstw 
przemysłowych.

Na tem odroczono obrady do wtorku po świę­
tach i prezydent zamknął obrady życzeniem „Weso- 
iych świąt*.

— — —
V *

Wiadomości giełdowe.
W ieaeu d. 29 marca. Kursa giełdy wie­

deńskiej. Losy a) procentowe: Austr. zakł. kr.
i oblg. p. z r. 1880 3 proc. 292*—, Austr. zukł. 
kred. z ob. p. z r. J889 3 proc. 289 '— . Tow. żegl. 
na Dunaju 100 zł. m. k. 4 proc. 276'— , Węg. Ban­
ku hip. po 100 zł. 4  proc, 264'— , Pożyczka serbsk. 
perm. po 100 r. 4  proc, 8 8 '—, b) bezprocentowe: 
Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. 21 '— , Zakł, kred. 
dla h i p. po 100 zł. 463'—.  Clary 40 zł. m. k. 
162'— Pożyczka in. In3bruuu 20 zł. 81 '— , Losy m. 
Krakowa 20 zł. 7 8 — , Pożyczka na. Lubiany 40 zł. 
67 '— , Ofen 40 zł. 167'— , Palffy 40 zt. na. k. 162'—. 
Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł. 52'50, Czerw, krzy­
ża węg. tow. 5 zł. 28‘75, L es s  fund. are. Rudolfa 
10 zł. 68 '— , Saima 40 zł. m. kon. 227 '—, Pożycz­
ka salcbuiska 30 zł. 77’—, Pożyczka St. Genois 40 
zł, m. k. 123'50, Tureckie oblig. prem. kolej, po 
4.00 fr. 503'— , Losv komunalne ru. Wiednia z r. 
1874 — .

B erlin , ,d. 29 marca. Banknoty austryackie 
85 20. Spiiytus — '— .

P a r y ż  d. 29 marca. Trzy procent, renta 95'87 
Mąka — '— .

Frankfurt, d. 29 
Disconto — , Laura 
— , Aipiny — .

W i s d e ń ,  29. marca. (Tel. w ł ) Spirytus za 100 
hektolitrów skontyngentowany towar 45'40 k.

Cukier. Rafinacja prima z natychmiastową cało- 
wagonową dostawą z Wieama 67'25, secunda 70'7o. 
Cukier w kostkach prima, paczka netto natychmiast 
z Wieurua całowagoaowa 69'25 k.

Nalta. Galicyjska Standard \Vl.ite natychmiast 
z Wiednia 53 do 54.

uepeszs z targu pienięzrifcyo.
W ie d c u ,  30 marca. Zamknięcie wczorajszej giełd? 

popol. notowano: Akcye austr. Z akt. kredytowego 64675
Akcye węzior. Zakładu kredytowego 7G5*50, Akcye Anglo- 
banku 279*75, Akoye Unionbanku 528* , Akcye L ;inuero au­
tu  84*—, Akcye Baakreroinu 518*75, Akcye Bodencredit 
944 50, Akcye pal. Banku hipotecznego 0 36 --, Akcye kolei 
państwowych 639*—. Akcye kolei południowo* 8 1 '- ,  Akoye 
Trumway L . — , B, — —, Akcye kolei KlbethsJ 4C3*—, 
Akcye kolei dóLi. o443 Akcye kolei czorn. 576*—, Akcye 
Aluiny 408*00, Akcye Rima Muranyi 479*—. Akcye Prag. 
Towarzystwa żel. 1895, Akcye F abryk broni 407*—, Akcye 
tureckie tytoniowe 327*—, Akcye Galie. Karpac. Tew. naf­
towego li6 0  —, O che. węg. ind- 98X6, Renta majowa 
99 00, Austr. Renta koronowa 99*40. Węg* Renta koron. 
97 Só, 56 1 L isty Tow. kred,ziem. 99*25 4 oron. listy Ban- 
iru kraj. 68'70, proc. iitity Banku krai. 102*40, 5 proc. 
komunalne obligacye Banku krajowego 103*55, 4 proc listy 
Banku hipoteczn. 98*75 41 2 proc Usty Banku kip. 101 65 
óproc. listy Banku hipoteczn. 111*50 4 proc, Gal Cbiisracye 
proDinac. s9*C0, 4 proc. Gal. poż. kraj. z 1893 r 89*13,’ 4 
pr. ooiyczka m. Lwowa 9710, Losy tureckie 124*25, Marki 
117*17, Ruble 253 50, k red y ty  — , ilp iny  — —, Węg 
kred. — *— .  Unioubank — *— * , Knleie - » ■ —

Usposobienie: po początkowej repryzie z powodu
lokalnych pokryć zamknięcie bez ochoty, v,*oboc nieodpo­
wiednich doniesień z zagranicy.

® e r t i ia ,  d. 30 marca, krzy  tamtcnięciu wczoratszem 
giełd; Kredyty 203*75, Staatsbahny i37*10, Disconto Co- 
wiandi; 18310, Berlin Tow.aandL loi*40 Laura 235*10, Bo-

marca. Austr. Jrred. 203'50, 
— , Koleje państwowo

cki i 195*50, Renta wioska —*—, .Harpeuer* kouamia wę- 
gia 193*10, Kolej Marienouręr-Miawka —*—, Konsoliaaeye
 LombErĆT i4*40. Kolej Henr? 99'25. Niemiecki bank
narodowy 116*90 Kanada Proierred 117 00, Akcye żesrlugj 
listmburskiej lu8 90 Kurs warszawaki —*—, Huta „'Don- 
nersm ark“ 233'30.

E tJaa ij» esa t, <\. 30 mcrca Wczorajsza giełda: W ę­
gierska renta ziota 118*—, W ęgi rskarenta koronowa 97*90. 
W ęgierski t arut kredytowy 167 75 W ęgierski nank dla 
przem. i handlu —*—, Węg. oank hipoteczny 519* —. Sy ęg. 
bawk „suontow y 454 50, Austryacki bank kredytów ? C48'— 
R*ma duiany  4S0*—, Budaneozt kolej miejska 573*50. Kolej 
południowa 52 — Austr.-węg. kolej Państw. 640'— 

Tendencya silna.
B e p if iu , A 30 marca, W czorajsza giełda popołudn. 

4 proc. węgiorska renta złota —*—, W ęsnersca ren ta ko­
ronowa —*—, Austr. a kc . e  kredytowe 2o3 76, Staatsbahny 
137 10, Lombardy 14'4Q, Discorto Oomandit 18310, Ruolo 
216*20. TendeDcya ustalona.

P i  aE & lfH rt, d. 30 marca. W ezorajsza giełda wie­
czorna: Austr. renta papierów* 100 4-5, Austr. renta srebrna 
—'— Austr. renta złota 10155, Austr. akcye kreuytowa. 
204*60, S taa■ tbrhny 137 40, Lombardy 14 40, 4 pi* austr. ren ta 
koronowa 99 40. Tendencya: silna.

Targ sbośuwy i towarowy.
P f ”d a { te s z t ,  d. 29 marca. Pszenica na kwiecień 1901 r. 

kor, 7*97 do 7*98, Pszenica na maj 0*00 do 0 0 0 , Pszenica 
na paźdz, 7*97 do 7*98, Żyto na ■ kwioc. 1904 r. 6 35 do 
6*36 Żyto na paźdz. 6*49 lo  6*f>C, Owies na paździer­
nik 1904 r. 5*53 do 5 54, Owies na kwiecień 5 31 do 5*32, 
Kultur na maj 1904 r. 517 do 5*18. Kukurndza na lipiec 
5,28 do 5*29, Kufcnruaza na paźd. 0*00 do 0.00, Kukurudza

na sierpień do 0*_ p r3nak na si9roioó 11*05 do
1115. Pogoda: piękna.

P r z y j e c h a l i  q o  L w o w a
dnia 29 marca b. r.

Iłotei Ce^rgc <i- (Pokoje od 3 koron począwszy). 
A. Dub 7 Wiednia, &■ Łfpińaty z Kamienicy, a .  Tochter 
mann z Łodzi, O Koch z W len ia ,  I  P foifer z Wiednia, 
ks. A. Sosenko Komuch, J. Pfau ’7i Wiednia, fi Biome*>*- 
sk-i z Lublina 1 Nismcaewski zo .^„iatyna, A,.' Misn rie 
wiez z Przeworsira. A. LatschiuoC z p e)Q 'pLiirga. z  Obar- 
tyńskl z Huyczy, 'A, Oieński z Olejowa, ii- K!'eszkous.:a 
z Łukj, S. Moysa-Posel z Rudnik.

hoiel Imperial. Hr. Ju liu3z Tarnowski z Byszowa, 
ks. Stamstawu Jabłonowska, z B ursz tyn  Teresa Pogorsku 
z Rosyi, nr. dtrlan  Grocholski z Kaciar, Adam Krel z Jar- 
czowca, Karol W iśniewski z Dourzan, Wilhelm GrabscLciu 
z Wiednia, Aoraham Steplpr z Mostów wielkich, Zygmunt 
Brenkolz ze Snowicz, Hugo Freund z W iednia, rotmistrz 
J .runor zo Zborowa, Zbign.ew horodyń^ki 20 /bydniow a, 
hr. Marya Szombokowa z Poznania, Ludmiłą Tworkowska 
z Ludwinioc.

m

—  N O W Y  K A N T O R  = c  
S Ł O W a  P O L S k l b O O
WE LWOWIE, UL. TAŃSKIEJ L. 1 (RÓG AKA­
DEMICKIEJ NAPRZECIW riO T E L J CEOROE’A)

MIEŚCI
GŁÓWNE BJUKO OGŁOSZEŃ ORAZ 
PRENUMERATY SŁOWA POLSKIEGO
SKŁAD WSZYSTKICH WYDAWNICTW WŁA­
SNYCH TUDZIEŻ S P R Z E D A Ż  ODDZIELNYCH 

NUMERÓW
Wydawnictwo posiada we L w  owie trzy własne Biura:
1) Administracyę główną, ul. Chorążczyzny j. 17-19.
2) Kantor Słowa Polssiego przy u'- Tańskiej 1. 1.
3) Biuro sprzedaży Słowa w Pasażu Mikoiascna. 
Tylko te trzy Biura wydawnictwo prowadzi we wła­
snym zarządzie i za nie w zupełności odpowiada.

>>■

Wydanie jubileuszowe

i

na dochód autora, *3 *32  

d o  n a b y c i a  w e“Wyszła z pod prasy i jes 
wszystkich księgarniach trzytimcwa powieść 
historyczna na tle dziejów Albanii ^ w.

984'—  T .  T . J e ż a

„ C  B  "ST
Z portretem autora. — W 7y d a n i e  ubileuszewe,

r r z r : na dochód autora, z z z  
C e n a  t r z e c i a  t e i f  d w  ©  k o r ,

Skład główny w Adrnimstr. Słowa Polskiego.

Wydanie jubileuszowe na dochód autora. t
Kursy fieldy wiedeńsldej

z  dnia 28 marca 1804.
uą uaK i : r .- ,y  o  i l®  iA a * ł» o j n i *  j i e f U a e ,  o f e l i f i e o n e

k o r o n  n o n i l n a l n .  w a r t e ś c i  1 n a

O&̂ Ir.y dług państwa, ®;°
r<o«iDOiity d in j  p a is iw a : 
w  b a i i i a i o t a u h ,  a i a j —

I t t y - s i o i p i t i i i  ,  .  , 4 ‘2
w  s r s b r ż ® ,  s t y c a e i i — l i p i o o  . -  . .  . 4 *3d

„  k w i e c i d ń — r a A d a i e r n i k  .4"%
L o s y  z  r o t a  p o  2 3 0  a Ł  m .  k .  . o 2  

n  „  !S (łU  «  5 0 0  e ł .  \ r .  n .  . *
s  3 0 0  a - l .  r  „  .  - 4

3804 ,  100 a i. „  „  .  . —
. . V M  r  »  * Ł  , „ . . —

.ułsty .zastaw, doraon psuistw. 120 «t,5
Dług państwa krajćw koronnych

w  r a d z i o  p a ń s t w a  r « p r e - s ® a i o w a a y o l a -  
A  a s t r .  r e n t a  a i o t  t  w o l n a  o d  p o d .  . 4

„  w  w a l  k o r .  w ,  o d  p o d ,  . 4  
„  f  a i  w  a a  t .  w o L  o < l p o d  .

O b l i c a « y «  k o l a f a w * -  
K o l ^ j  A i ’C v k s  A x b r ® o b . t »  v r  s r e b r z e  . 4  

w o e s .  K i ż b i e t y  w  s ł o c i e  w .  o d  p . 4
,  c e s .  F r a n c .  J o . t e i a  w  e r o b r .  . .  5 3A
„ A r o  l i u d -  w  K .  w o i .  o d  p o c ł  . 4
„  o  p b .  E l ż .  5 U )  a ł .  s t u  L .  a a  s t t i a k ^ & Y *

K a r o l a  L u d .  2 w0  se ł. m .  k .  p 6  
O b l i g a c j e  p i o r n i M o ź i i ^ w a  h o ł e j e w e .  

K o i e i  A r c y k s . A l b r .  z ł -  w  e r e b r .  . 5  r r fliłO sd. ty ałuoioó
c z e s .  E m -  1 « 8 5  * 0 0 ,  l tfO O , K K O  a d . 4*

.  l i t ó ó  4 0 0 ,  2 i 'U 3 ,  50000 k .4  „ E u k o w i u i k i e j  l o k a l  K o r .  . 4  
„  K a r o l a  L u d w ik -a  arelir, . . . 4
r L w o w .-C a a m .-J a a k io j  Ł n .  1 8 8 4 .4

OIlj państw, kraj. kor. w-jnier.
W e j e i c r s r s  r e n t a  z ł o t a  . . . . .  . 4  
W < > g . r e n t a  w .  K o r .  w o l n a  o d  p o d  . 4
W ę g -  r e n t a  w  K o r .  „  .  n .  . d
P o ż y c z k a  k o L  »  r .  1 8 8 9  w  a ł o c i e  ,  . 4 7 *  
P o ż y c z k a  k o i  a  r  1 £ 8 9  w  a r e b r a a  . 4 7 *  
W ę g .  o b l i , j a c y e  p r o p i n .  w .  a. . . . H j *  
W q g >  * p r e m .  r e j  C i s s y  , . 4
W ę g .  p o ż y c z k a  p r e m .  p o  IC O  a ł  .  .  —

V O -  50 a ł .  . .  —
O bligacye inilomn.iaacyjne kipcieOóttie

100

' K r o a o y i  i  S ł a w o n i i  
— P ro p in ac ó ^ u e  w o L  od pod. 

W ę g l e r s l d o  c b l l g ą c y e  t u p .  _ . . 
K i o a c y i  i  S ł a w o n i i  o b l i g -  h i p .  .

Inne publiczne pożyczki.
Pożyczka rej. DuJisja a r- 1878 

a  t , 1 8 3 9

.4 a 

.47*

.4

.4

.5
. 4

g o n g  p r o p .  
q .o L  p o ż .  k r a j

mes?;
luk,o w i n y  .

x  r .  l S ł i l .

1 52
1MU-
248j'**•71—2l*\—

119.20
8SJ4Ł
fibUś
99 5C 

I18j40
129:Ufi 
bb!6u

50

59t l i

99
moi2G 
90 4 

lOWj- 
03 45

D7I95
8 9 5 0

1 P
165 —209i—
2 & V j-

101&0 
lol iO
vb

107 
ID 0 15

10.1’ta
OS'05

I
•Ja-,50  

1 0  14< 
Sr.|4i

jooki

152!
18?|u0
‘2c<2.—
ilS—̂

119*40
V9d
S.Uł,

l l « i
iso:so
511

1"0T?[| 
' l̂ L
1 0 0 .4 5  
U ll
100 i6

ashi 
8 9  7 0

1 6 8 —:
21&
20«|—

lo i-
89 OD

l o i h o

G a i -  o b i .  p r o n .  7, r .  1 8 3 9  . . . . .  4  
P o ż .  m i a s t a  L w o w a  z  z ,  3 8 ^ 3  .  .  . 4  

»• n „ a r .  L9 0 0  •  •  . i 1/*
W i e d n i a  z  r .  1 8 7 4  . .  . 5  

B e a t a  w ł o s k a  a r  1  O l i r  . . . »  . 5  
P o ż .  b y p o t .  B a l g a r y i  a  r ,  l S S d  .  .  . 3

Listy zastaw ne
( O b l i ^ a e y e  b i p o n  i  l i s t y  d ł u ż n e ) .  

A n e t r .  %& k ł .  k r e d .  a i e m s .  l o s .  w  5 0  3 . 4  
B u k ó w ,  s m k ł -  k r o d .  E i e m s k i  . . .  . 5

G a l .  a k c .  b .  h ,  a  1 00 /o  p r .  1 . w  3 9 ’/ -  
G a l .  „ „ „ l u s .  v r  5 0  J a t  . , .  4 .7 *
G x d  „ 9 l o s .  w  C o  l a t  . .  . ♦
G u l .  T o w .  k r e d .  ż . e m .  l o s  w  5 6  l a t  . 4  
G a ł .  „  „  w l o s  w  41 l a t  .4
G a b  r  „  „ ł l a w n .  e m i s .  . 4
G a l .  „  „  p o  2 u u  k o r .  . 4
B a n k u  k r a j -  d l a  G a l .  1 L o d  w  b i l .  .  4 7 * 
B i m k u  „ „  „  » w r .  w  5 7 V a i .  . 4
B a n k u  p  o b l i g .  t o m m .  2  e m i s .  . 5  
B a n k u  „  „  „  3  e .  l . . w  4 2  i .  . 4

'ii B a n k u  „ „  4  e .  1 . w .  -i5  i .  . 4
B a n k u  -  k o l .  1. w .  5 7 7 ® i -  . 4
A u s t r .  w ę g .  B a n k u  l o s  w  1* * * 4  
A a f e t i ’.  „  „  l o s  w  DO ] .  • .  , 4

Gbligaoye z prawem pierwszeństwa.
U o l c j  p u ł n .  c e s .  F e r d .  e & .  z  r .  1 G B0  . 6  

,  i ,  „  .  1 W 7 .
.  .  .  .  *  1 & 1 3  . i

» r  .  „  „  1 8 9 1  ■ i
.. -  .  „  „  lsa-i .  i

„  L w ó w - C z c r u . - J a s s y  1 8 * 4  p .  lu o /c  4  
„ 1 8 8 1  .  . 4

G a l .  k o l ,  I o k a ! * i e  w s o l l o d . ................................... I
W ę ; - t i i . l -  k o l e j  e m .  II  7 0  . . . .  . 5

„  _  .  „ 1 8 7 8  . . . . .  5
r  a  v  v  1 8 8 7  .......................4

Losy procentowe (za sztukę).
A u s t r .  Z a k ł .  k r e d y t .  o l> L  p r .  o m .  1 8 8 0

p o  1 G0  * 1 . w .  u ........................................................P
„ „  „  e m ,  1 8 3 <* p o  1 0 0  a i -  w .  * . 3

T o - w .  i .  n a  D o n .  IG O  z Ł  m .  k ,  p .  1 0 ° / o 4  
U r e g u L  I ) u n .  z  r .  1 S 7 0  p o  1 0 0  z ł .  w .  a .  .  5  
W ę g .  B a n k a  h i p .  p r .  L  z .  p o  5 0 *> z t .  w a .  4  
F o ż .  m i n s t a  T r y e s t a  p o  łO O  a b  m -  k .  4
P o ż .  „  ,  p o  HO & Ł  w .  a .  4
P o ż .  s e r b s k a  p r e m .  p o  1 0 9  f r .  .  .  , 2  
T u j o c k i e  o b L  p r e i a .  k o i e j  p o  4 9 0  f 2 , 0

Losy bezprocertowe (za sztukę).
B u d a p e s z t e ń s k i e  B a s i l i c a  p o  o  z ł .  w .  a -  
Z a k ł / k r .  d i t»  h n n d L  i  p r a .  p o  10 .1  a ł .  w a .
C l a r y  p o  4 U i ł .  m <  k ..........................................................
B o z y e s k a  m .  I n s b r u k n  p o  a ł .  w .  a .  . 
B e ż .  p r e m ,  m .  K r a k o w o ,  p o  9 0  z ł ,  w ,  a .

;  ,  L u d a n y  p o  2 0  z ł .  ,  .
O f e n  p o  4 0  z ł .  w .  a ............................................   ,  .
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9 f i ]70  W — 
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104

99 W
16675
Upo
io'0*
9(5,55
SSjóO
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1^70
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4*4
l i p
Q7j—

107!—

100(10
OTjtiu

10 SI—

l5 z

100 80

so
9917 6
{IV  5 5

1u8M 
łOG.al 99; -(
1 0 1 3 *

P a l f f y  p o  6 0  z ł .  m -  k .................................................. .......
C z e r w .  k r a .  a u s t r .  t o w .  p o  1 0  z ł .  •  .  • 

n n tow. pO 5 Zł................
F n n d a e y i  a r c y k s .  ł t u d o l f t a .  p o  1 0  e ł .  .  •
W a l m a  p o  4 0  z ł .  m .  k .  . . .  .  .  .  .  .
P o ż y c z k a  m i a s t a  S a l z b u r g a  p o  2 0  z ł .  .
S t .  G e n o i s  p o  4 0  z ł .  m .  k . ......................................
P o ż .  p r .  m .  S t a n i s ł a w o w a  p o  2 0  z ł  .  .
K o m u n a l n e  m .  W i e d n i a  z  r .  1 8 7 4  p o  1 0 0  z ł .

Akcye przedsiębiorstw  transportów .
B u k .  k o l .  l o k .  o k o .  p i o r w .  & .Q  z ł .  . .

„  -  r  a k c y e  z a k ł a d  2 U0  z ł .  .
A u s t r ,  T o w .  ź e g L  n a  D u n a j u  13*30  K o r .
K o l e j  p ó ł n .  c e s .  F e r d y n .  2 1 0 3  K o r .
K o ł o m y j ,  k o l .  l o k .  t a k o .  p i e r w . )  2 0 0  z ł .
K o l .  L w ó w - B e ł z e o  ( a k c ,  p i e r w . )  2 0 0  z ł .

„  L w ó w . - C z e r n . - J f t s s y  2 (X3 a ł .  . . .
„  w s c h o d u ,  g a l .  l o k a J n .  2 0 0  z ł . .  « «
„  p a ń s t w o w y c h  2*33  z ł .  = *  5 0 0  f r .  » .
„  p o ł u d n i o w e j  2 0 0  z ł .  =** 5 0 0  f r .  .  •  
n  g a K c y j .  l o k a l .  2 0 0  z ł .  .  ,  •

101

111
ll'(75 
ICO 10

22
4 7 5
1 78
85
&3
72;—1

Akcye banków (za sztukę)
B a n k u  A n g l o - r r a s t r .  2 4 0  K o r ....................................
P e s z t ,  b a n k u  h a n  d l .  1  0 0  K o r .  . .  . 
Z a k ł a d  l e r e d .  d l a  h a n d l u  i  p r z e m . 8 2 0  I i o r .  
\ K  ę g  B a n k u  k r e d y t .  4 <Xł K o r .  ,  .  . .  
D o b i O  A u s t r  t o w .  e s k .  4 0 0  K o r .  .  ,  .  

7 C C r a l i c .  B r - n k u  h i p o f c o c z .  4 t 0  l i o r .  .  .  .  
G a l i e .  B n u i t u  d io .  h a n d l u  i  p r z e m .  4 0 0  K o r .  
B a n k u  d l a  x r a j ó w  k o r o n n y c h .  4 0 i3  K o r . .
B a n k u  A u s t r o - w ę g .  1 4 0 0  ..............................................
B a n k u  Z w i ą z k ó w .  ( U n i o n b a n k )  4 0 0  ,  .  
C z e s k .  B a n k u  z w i ą z k .  2 0 0  K o r .  .  .  .  .  
Ż i m o s t e n s k a  b a n k a  2 0 0  K o r .  .  .  •  .  •

Akcye (przedsiębiorstw przemysł.
T o w .  k o p a l ń ,  w ę g l a  w  B r i i x  1 0 0  z L  .  .  
G a l i e .  k a r p .  n a i ’t -  t o w .  5 0 0  K o r .  . . . .
A u s t r .  T o w .  G ó r n i c z e  A l p i n o  1 0 0  z ł . .  » 
P i e s k i e g o  t o w .  ż o l a e m  p r z e m .  2 6 0  z ł ,  .  
S e h o d n i c y  D o u  K o r .  . . . . . . . . .
T u r o c k .  z a r i ? -  t y t o n i ó w  5 0 0  f r a n k ó w  .  . 
T r i f a i l  t o w .  k o p .  w ę g l a  T c  z ł .  ,  ,  .  .

W e k s l e .
( C z e k i ,  d e w i z y  k r ó t k o t o r m . )

B e r l i n  i  n i e m  m .  b ą n k  z a  1 G» m a r e k  4
L o n d y n  z a  1 "  f u n t ó w  e z t e r ...........................*t
P a r y ż  i  f r a n c u a k  m .  b a n k  z a  1 0 0  f r .  B 
P e t e r s b u r g  i  W a r s z a w a  z a  1 0 0  r u b l i  5 7 * 
W ł o s k i e  b a n k .  z a  1 0 0  l i r ó w  •  .  •  .  0

W a l u t y .
D u k a t  c e s a r s k i
iłO -franków ko .............................................  ,
2 0 - m a r k ó w k f t   .....................................................
N i e m i e c k i e  b a n k n o t y  a a  1 0 0  m a r e k  .  .
W ł o a l d e  b a n k n o t y  z a  l i r ......................................
K u b l e  b a n z n o t y  z a  1 0 0  r u b l i  . . . .
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L E N N I K
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej

Lwów, dnia 29 m a r c a  1904, _
I. Akcye za sztukę.

B o n k u  l i i p o t  g a l i c .  p o  2 0 0  w .  (fO O  K . )
E x  d i Y i d e n d o  MO . v o r .  .  * * » .  .  .  

B o n k u  g a l i c .  d l a  h a n d l u  i  P r a e i D y s ł u  
p o  2 u*> z ł .  (4 - 0  K o r . )  • .  •  >* • .  .  .

K o r n i  g a l .  k a r .  L u d .  p o  R *.* h i .  e . • .
K o l e i  L w ó w - O z e m . - J  a s s y  P °  -UU g ł < a< 

w  s r o o r z e  (4 UU K o r . )  • ’ , * • , ,  -
G a r b .  w  R z e s z o w i e  K e r . )
F a b r y k i  w a g o n ó w  w  S ą u o K u  p r z e d t e m  

L i p i ń s k i e g o  p o  5  9  ^ o r ’
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Ck. uprz -  g i l .  B a n k u  H ipo tecznego
kupuje i sprzedaje wszelkie papiery v?ar- 9

‘tościowe i monety z a s r a n i czno. i
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mi FreWEiT
G d d z i a ł  d e o o z y i o w y .

przyjm uj" wkładki i wypłaca zaliczki na ra ­
chunek bieżący, p rzy ji.u je  ao przecuc wama 
papiery •wartoeciowo i  u Izie,a n0 t&Kowe
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K sdło ra ą ro a W z d ń e  n -  v z4 r im stytuori l J S ? n,e2nr i'Ii t»K , ' t r u c
W ( 3 a f »  X5j ?<= J l te ) ;

Za opłatą 50 do 70 kor. a. w. rocznie, depozą ta ryue' w stalowe i kasie pancernej
schowek uo wyłącznepo użytku i pod własnym klu< ®» gdzie bezpiecznie, a eystj.etn:a ^r2e 
ehowTwać można swoie mieni ■ Ino ważno dokumenty* PrzoDiST, odnoszące sio do tesochowywau można swoje mieni ,* luo ważne dokumenty. Przepisy, odnoszące się do tego

rodzaju ienogTtów. otrzymać można oddziale Oopn^ " wvm.
r.Odnowiedsi.iUiy roUaiUor: Jo z e f  ż le m J ia tK .. , Nakiatlam Społ& i w ydaw m ozej w e liw ow te , sto\y. zar*

Z drukarni , Słowu Fo»skifs&o‘;, we Lwowie, pod zarządem Józefa Ziembińskiego.  ̂ . Papier z fabryki Braci i  iałkowsiach w Białej j Szańca


